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Katastrofalna sytuacja Litwy. 
Rząd kowieński nie może liczyć na otrzymanie kredytów. 

Litwini zrazili do · siebie nawet niemców. 
BetDn, 9 kwtetma. Dziennik zaznacta w dalszym ctągU, pedzktch,- nłe ~ w tej sprawie stimTo-

Zhtl!ona do ministra Stresemanna że po rozbiel~ się rzekomych tajnych ro- wiły ładnej przeszkody. 
,., Taglische f~undschau", omawiają<; w kowań z Polską, rząd kowieftski, niemo- Dziennik kortezy woje wywody uwa 
dlLlbzym artykule sytuację obecną na . gąc liczyć na uzyskanie kredrtów W. ga, ie kredyty, udzielone obecnemu rzą
Lltw1e kowieńskiej, stwierdza katastro- Ariglji, spodziewą. się Je ob nie uzyskać dowi kowieńskiemu, nie mon przycsy
falne położenie rolnJctwa litewskiego, w Niemczech i w tym celu sołlduje już nić się do poprawienia sytuacji gospodar 
któremu dają się we znaki zwłaszcza oriinję nlemleck~. przwuszctając, że te~ czej na Litwie. poniewat pieniądze te nie 
wysokie c:ła ochronne, pozbawiając go presje, stosowane wobec niemców kkaj- dostana, si~ we wla~clwe tę~ 
mo1ności pokrywania najprymitywniej- _. 1-wwaai f w w n• ~'• m11tz$iiili · *" "* w 
szych potrzeb. · · • 

NitJzważatąc na trudy 
1 ępi Sławoj wciąż brudy 

CZV KTO OANI CZY CHWAU 
CZY ODMAWIA MU RACJI, 
PAN MiNISTER WCIAŻ DALEJ 
NIE PRZERYWA LUST~ACJI. 
WYNAJDUJE BRUD WSZĘDZW 
AROU.SOWEM SWEM OKIEM 
I .noBACTWO" W URZĘDZIE 
ZASYPUJE MAOKIBM. 

łor:O;:"m_:nlu w~~~~f·;:.~w:'.:'; Pranej a nie uznaje rządu kantońskiego !!!!!!.!.L!!!!!!!!!!!!!!„!!n~.!!'!~:..!!_ 
pa.rtji chrześcijańsko - demokratycznej, . ~ <Jl 

ttórzy iudzĄ sie. t± w ten sposób n<1a ste Noty kantońskie muszą i !)~ przez Pekin. Rekordowe p~odzenie 
w rozwłąza~ nowopowstały przemysł . S ł C " " 
'"odzimy na Litwie Oni to spowodowali Pary!. 9 kwełtnła. l ZdanJem na,du francuskiego, tego to- zopk WIJll'-'a 

: Rżąd francttskl protestuje ptzeclw dzaJu rozpcrza.dzenie Jest $1)rzeczne z o- " 11 Ił • 
katastrofalne połozenle gospodarcze Ll- rozporządzeuiom dowództwa arnu1 kan- bowiązuJąceml umoV!amt i muśł bYć WY- · • 
twy. R.zad kowieński potrzebuje na totisklej, według k"tórych wszyscy oby- stosowane przez Pekin. ,.Szopka Cyrulika" ~rzyJID()wana Jed 
gwałt kredytów ngyanfezttych, wateło francuscy mają rejestrować . w I Bezpośrednia nota w sprawie tonce- w ł.odzl wprost eatuzJa.słyczałe. W. czo. 

Mówiąc o ostatnlm prte1Vr0Cłe, rządzie kantońskim stan swego PoSlada- sjl. wręczona przez rząd kantOOsld, po- raj o1ta przedsta'Wlenla trane przy wy. 
"'Taglłche Rundschau„ podkreśla. te nia. zostanie bez od.POWledzL przedanef saB. Brav;am nie było końcL 
tząd powstały po przewtocle miał pew- ,. . Pubłlctno~ zaśmiewała sł~ u znakomi-

ne widoki otrtytnarlła kredytów zagra- Po11·c1·ant m1·mo-VIOłny samobó1·ca. tych piosenek polttycznych I lokalnych. nJcz.nych oru porozmnlenla z Polską. Dzlj dwa przedstaWlenla: o l'Odz. 
Chrześcłjadsey demokraci &'Ołowi byli 8.15 I o Cod~ 10-ej. 

WÓW'Cza.9 zerwać stosUnki • SoWłetaml. Niechcęcy spowodował wystrzał BDetr sprzedaje ba Mlharmonj'ir 
domagając st"• P<Jfozmnienła s PolsQ. 

od którego zginął na mteJseu. tona Bana 
Urna hł·s1ory1"'n~ ~~~J·=~~lta!1~0i:=~~ 

GWWWIW 

Ul! u wca1mWJ ~ WG20rad rortm ~ pa·rę godmi m1ari. skarży dr •. Reinera 
k • urowadzema doohodrLe:mia m prowmcji., Pn~ clDchocbede W'1b- za u1·awn A ,. s ' , 

Wy O;:>ana przez UCZUia we 'W9i Tupa<b., w J>OWli;eclile lpnow- za4o, fit Orz~bowliińsitd sam soowocłOwal , . l~n ~ zczago• 
szkoły powszechne·,. ~-----. --n--. .... -~. . :nns1r~~. · ~. Wsbda- low z"'' zvc1a prywa-

• · ..-~ ..._ y .._.. ~Y'UV'W-IHó'I,.. udaf lfę Ją'C M WVĄ DJW pnleW!1'elS!ZQIY 'W ~ 
waniuwa. lo ntełnlil. aa miltJ.tcei ~ ~- lllll .n- cla Weda ~ ~ . _ tnego„ 

.._ -...i...o&. --...t.,_,_-.w,. .-.~ W1 ł sad :I powrotem Ta WÓ&. . C~ ~_o ~ S ~ fi. Lalii 'iłim6n. maóoib --~ 
~ ~~ """"'"vw~ na ,-w., ..... -:1 Nade hUkiu.ąt stirz.ai. u rWóM1, a :PrZY' ftntgfem ~ i~ bftd Ub:fe Wt1betim ~ 
~ ul. , Omulewsklej dokonano drugiego Postmur:kowy oieho OfśUrud S11$ na nastąpi ~. J(~ dirasnąwszt lła.t- :twróidiła $ię na droito ~ 1""Zedw 
jut z kolei wYkopaliska. ~. t. lewe'ii ~ i :z atowY saczy- ko ~ ~ w dOWie.. drij R~ z Kl'akowa., kiórJ' składał 

Uczed 5-go oddz!alu szkoły pOWszecb la Slilc krew. tieżnaada Jll!llled ~ łlredbzym Sb--
aeJ nr . . 60. Miełeżarz, w rodzłnacb woł- rzymbn. 
uch od zaJeć szkolnych spęd.zal czu na · Dr. Reiner PbCW ~ ~. 
"°1

u, l;>dmagająe piaskarzom w wykopy- Sutener z!!lls· ZIYIDf0111a' k. och· ank· ę w!ladomoścl z fydila J1J'}"W3Jilneg0 w 'flrf" 
waniu plasku dla jednej z pobliskich bu- li . la W ł · . • sdkim stoimiłU 11W'~40e oskll'rty· 
dowli. d.doe, która ~ go do ~ 

Wczot:aj w czasie tef pracy Mielczan; Krwawy porachunek w śr.ódmieściu Warszawy" ~. kaJmei_ ...... ~ ..i,... 1i· 

ttatkn"' się szpadlem na coś twardego. · • ~na.11lft be UlillJIUUJl\ ~ w akJt:ac 

s~Q. toz~ąd_ny ~hlop!ec z tachówatuem srtr~m ,;.grt)ltą ra im ·~ . ·~a s '.ę ·111a z!iieil]ilę ~ str~ cio&e!fu w skazuJą~Y'tlt. * ~f!rnły 1edlnaąc odlc.Z.1"„ 
PodeJrzewaJąc, . że _to _ jakieś . wyko~ali- Warszawa, 10 ~. · · . I BlfysnM ttÓ'l ."'""" ~. · iersr11a .Z<WaJllita s.vraWJ„ mk. ończoneJ .~cror.ap. wYrohle. "'.· 

wszelkłe1 ostrozności. wykopał pokaźną tozbg'rallla Stlę IIlOCY u~c~e1 Ulw ceni~rum pJ1eic1. ta~o 1*iposl~~ ~tm-ego 
urne. m~ - na r01.iu Trę.~j i Kir•ow-, n_:~ . ~ ~ ucteedtJ. Je10I .._ tVó · z J)l'OClel.9etn ° . sz errttu. 

Zawiadomiony o odkryciu lderow- skie'g'() Pnzedmi.eśoia. lali l,;i!JW)"C!!llć go przedtodlliie .• 
nit szkoły prof. Tadeusz Zienkiewicz. R łln.VY kttń . 7.Xttrł ~ 'Id Naidlbiie;g-t pdJUbJant. · Pl Ch l!!f 
przekazał urnę profesorowi unłwersyte- p'ion~~ ro - Wezwane JJQg'obo'W1iJe odwbdo ~· any ap11 na. 
ta dr. Włodztmierzowi Antoniewiczowi, · · J""' •• • • • kio rainną do st:PLta1la D.złiieciątlka Jezus. . 
dyrektorowi muzeum archeoiog-icznego. \V oczach kiil!k~ prroC;I1od.11!llÓW ~akś Jesrt rr:ą 20-le1tt11Ja Mrurja Pawqiaws!ka, Nowojorski kweapond~t ,.,Dany Mall", kt6-

Jak d ·t·ś b b' c!raib doPaid'ł jledir11eJ z um;1eznych dZUJew- uii·cma ®iler\\'10ZY1Iia. zanwes.izkatia l)fzy ry nałazi się pomiędzy llłeliczaym1 Mrdzo wy„ 
onos11 tD1 •. w o re .ie tego sa- c1yn: ulicy SOJleic nr. 33. · hrdcand, zapro.ronymt a ·po11m ~ lllittu 

mego teren~, na ~tt~l Krzy.za, Olszynki _ Mańka, sMti L. Krwawej z..emsity d!okOI1ffit tei .,OJY1e- p. t. "Cyrk", sapytal Chaplina • ~ plany na 
9rochhW'sjkieJ. krówi1uez uczen szkoły pd- Sz.arp.n-ąJt ją za ram~ę ,a,ż omiul t1IIle ti- kUI1" - s-u:tefbett, 24-fotbnd Ma'lita.'11 Dług-o- prsytctłość. Ctiaplbl oświadcz;i, U: Jest to osła\· 
ks;iec. ne wy opa w marcu ur.ną z padlta. - , łęcM (SOl1ec 33). . . ni obrn, dokonany w Hollywood - dalszy P~· 
osćrm ludzkiemi. - Oawaj forsy! OtiO Jte>d1en t pot1Jt1rwh obt.aiz!Ww d!ti"" byt w tym miełcle stał Się dla nłt'lfo niemoiliWyiD 

..._ Niie mam ndlC,„ Nille zairobri~... siiejszetj WalrS!ża\vy, s pc>woda zalśó z ŻOilą. \Vyfdclta oa wkr6lee do 

Olbrzymi ooiar 
~ szynku pod Tarnowem 

Prz1sHBni1 rządowa 
na L·tw1e. 

Tarnów, 9 kwietnia. 
Wczoraj późną nocą w Dą!JtbWie _ . . Ryga, 9 k~ietnia. 

15 robotników zabitych 
przy wybuchu w I a bryce 

sow1eckrei. 

Aneljl. · skltlł adafe idę u jlioładnle P'riecJ, L; 
odpactęć i ~eeydOMć, ~· praeowa6 będzie 
nad przyszłym swoim fiłmelll "-" · „Klubem SCt
mob6fc6w11 - w New Yorh, Londyta.ie lub Paty· 
tu. Obraz łett stanowić Ina najwybłtnlelsze lego 
dzieło, to tei zamierza on poświęcić itd wszysł• 
kie dochody, utfskane ~ wy9la1rienia ,,.CfrlU". 

pod Tarnowem wybuchł w pcviuym Z Kowna donoszą, ze na Litwie wy„ Móskwa, 9 kwietnia. 
szynku pożar. Skutkiem silnego wiatru buchł kryzys gabinetowy. W nowym z 1 1 ..1 1 dó f b ,~in•a•llllllllllPBIMPlllWW 
!>Mat przeniósł się na pięć sąsiednich tza.dzie wszystkie teki ma!ą objąć człon- '"' n :w a.u~myc _i Powo W w a TY"' = 
budyttków, które doszczętttie spl<111ęly . kow!e partii Laiwrtusysa. Wedhtg wszel ce sow1e~kie3 w Łyszwie zdarayt się 
100 osób Ilózostatt1 bez dachu. Jedna b- • . . • • I wybuch w piecu matti:mowskirrL 15 za
soba znalazła śttiiere w płomieniach. kiego. prawdopodobieństwa, obe)mie te- trudruortych tJrzY tym Jjiecu robotników .~t::r';:':.~~~:!o:!l::;;.. 
~- • razie niewiadoma. ko ministra spraw woJskowYch Alek.Is. pooioslo śmierć na miejscu. ~,;;;;;;;.;,;;;;;;.;.;,;,;,;.;•.;;;;.;-""-;;;;:.:=•..._...:.;.;.;-;:,o:;nu::-.NI:;:::;,,_. 
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Współczesni ludzie jaskiniowi 
Mieszkańcy południowego Tunisu nie porzucili 

dotychczas swych podziemnych legowisk. 
ut Europla też można znaleźć skalne domy i jaskiniowych ludzi. 

Bezpowrotnie minęły czasy, gdy lu- cyrków w Kartaginie rzymskiej w Dze wnłcy, kobiety - wróżki I wspaniałe 
dzie pędzili życie w jaskiniach i natural- bile i Timgadzie. tancerki - gitany. 
nych podziemiach. Obecnie nawet naj- W Europie też można znaletć skalne W Grenadzie za rzeką turyści chęt-
dziksze szczepy umieją budować chaty domy i jaskiniowych w swoim rodzaju nie odwiedzają groty, zamieszkałe 

i domy. Dawne schroniska w grotach ludzi. Są to cyganie hiszpańscy: męż I przez cyganów - wesołych i gościn
i wszcze.linach gó11skich pozostawiano czyźni - muzykanci, kowale i czaro- nych. 
dla nieboszczyków. 

Na Borneo; w górach Atlasu; w gó-
rach, zamieszkałych przez czerwo
nych indjach; w jaskiniach skał sudań
skich tubylcy grzebią swoich bliskich, 
stawiając na mogiłach ołtarze totemicz 
ne, fetysze lub wznosząc kopce z ka
mieni. 

Jednak 
Istnieje kraj, gdzie dotąd leszcze lud
ność, mimo znacznej kultury, nie porzu 

ciła swoich podziemnych legowisk. 
Ossendowski w swojej książce „Pod 

smaganiem samumu" i amerykański pi
sarz Horacy Ashton w dziele „The mo
dern cave-men" opisują ten kraj. 

Jest nim południowy Tunis, gdzie pa 
uuje już Sahara. 

Na plaskowyżu Urghama i w dolinie 
Matmaty podróżnicy spotkali wioski i 
miasteczka berberó"·· zlożone ze skry
tek jaskiniowych, lub podziemnych ku
rytarzy, prav..-adzących do głębokich, 

dobrze urządzonych/ lochów, gęsto za
ludnionych licznymi mieszkaniami. 

Szczyt góry Czenini przed "-ickami 
zmieniono w fortece, zupełnie niedo-
stępną dla oblegających wojsk. 

Jest to tak zwana „ksar", dokoła 
której wykuto w skalach głębokie, po-j 
łączenie tunelami groty, stanowiące 
mieszkania ludności. 

W Medenini w dawne cazsy ludność 

W Poznanlu odbyło sie śniadanie na cześć ustepuiące20 att~che .wojsko~e~o 
ambasady angielskłei pułk. Claytona i ie.lfO nastei:_>CY pu!kowmka Bndge. Zdjęcie 
nasze przedstawia anglików w otoczeniu polskich oficerów z D. O. K. VII. 

iU Z' • •uuaawe =· 
przecięta skały, tworząc ulice. otoczo- T d • J ł 
ne ścianami piaskowców; tubylcy \\'I am, g zie ru e a 
ciągu długich wieków porobili w nh:h 

1 

króluje. 
groty kilkupiętrowe, z zewnętrzncmij Wydarzenia polityczne w księstwie Monaco ł 
schodami, wykutemi w kamieniu. Z bic 1 , • 

gicm czasu mieszkańcy nadali swoim nie interesują zbytnio swtata. 
skałom dość estetyczną formę architck- . . , I 
tor ·c n · d ·1· - t b · \Vładca uroczego kraiku nad 1110- Louise Jahette, a gdy wkrotce potem 

11 z ą I urzą. z1 I mecze w o szerucJ <!'. • d . - i·c ccgo 2? klm 111atka dziewczęcia umarla, książę nic · k" · rzem vro z1emnem, i zą - . 
Jas 101• kwadr. obszaru i 25.000 mieszkańców, tait, że jest ojcem sieroty i , ;ychowy-

W Duiracie można zwiedzać padzie ks. Ludwik Monaco, postradał najwier \Val ją pieczołowicie. 
mne galerje i groty, do których prowa- nicjszego swego dyplomatę i ministra, Za sprawą tedy hr. Valny d'Av'ri
dzą okrągłe otwory ze schod\11tll, wy- posła pcJnomocnego ~się~t":a M9na~o court, ks. Albert ogłosił najpierw, dla 
kutemi w kamieniu i stwardziałej gJi. przy rządac}1 fra11cusk1111 .1 luszpa~sk11~1 usunięcia kandydatury Uracha. dnia 5 

. . Leopolda ł'ernanda hr. valny d Avn- tycznia 1911 r., dekret, postanawiaj<1-
rne. Nawet ?Yd!o na_ noc, zostaJe zapę- court, który objąwszy w 1900 r. obce- cy, że w razie braku potomków płci 
dzane pod z1em1ę. N1ektore lokale w ne swe stanowisko, podał się teraz do m"::;ldej, tron .Monaco przechodzi na li
Duiracie, jak naprzykład „dom" miej- dymisji, aby odpocząć na stare lata. riję żetiską rodu książęcego. poczem 
scowego szeika, odznaczają się dużerni Wprawd?-ie zdarzen!e t_o przeszło ~o adoptował w 1919 r. córkę swego sy11a 
rozmiarami i pewną elegancją w urzą- ~ego stopm?- bez wrazema w Europ1~, nadając jej tytuł księżniczki Valentinois. 
d . ze nawet me zanotowaty go urzędo" c Następnego już roku księżniczka po-

zemu. i półurzędowe agencje telegraficzne, to ślubifa Piotra hr. de Polignac, ze _,tarej 
Niezawodnie, że burze dziejowe, jednak daje sposobność przypomnienia francuskiej rodziny arystol,ratvczne.i, 

krwawe najazdy apostoła Mahometa -- cielrn\vych dziejów sprawy następstwa który przv' ::ił nazwisko książęcego ro
surowego Sidi Okba zapędziły ludność tronu w tern minjaturo,vern państewku. du Grimaldich, władców od\viecznych 
berberyjską óo skrytek skalnych i pod- Po śmierci w 1922 r. ks. Albert I, księstwa Monaco i postarał się z młodą 

znanego w świecie naukowym oceano- S\\'°" małz' onką o to, że ks. Ludw1'k ma 
ziemnych, gdzie pozostali dotąd. I t l' h h d · t .... -oga, au ora icznyc , cennyc zie nau już wnuków, a tron Monaco spadkobier 

Dzieje tych szczepów wywołują kowych i twórcy w Monaco wspania- ców 11::„1c ,-_·nionych. 
szczególnie rzewne wspomnienia, gdy tego. muz~um ocean~gr0:ficznego, tron Dodajmy jeszcze, że ks. Ludwik do
się iiprzytomni że wszystkie te szcze- po mm obJą! ks. Ludw~k, Jedyny. s~n ks. służył się podczas wielkiej wojny stop-

, . Alberta z pierwszego Jego małzenstwa 

Profesor unJwersyletu Jagiellońskiego 
Adam Krzyżanowski. który ostatnio per
traktował w imieniu rządu p0łskiego o 

p0życzkę amerykańska. 

Stracenie szpiegów 
w Toruniu. 

Piątek Paweł 

Urabniak Kazimierz 
py przed Mahometem od 11 wieku wy z lady Mary Douglas Hamilton. nia generała w armji francu.skiej. 
znawały naukę Chry~us~ a Ossen- A~ k~ Ludwik je~ kaw~erem, po- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
dowski 7nalazł śród nich krzyże, tatu- wstata więc jeszcze za życia ks. Alber
owanc, jako znaki magiczne, na pier- ta kwestja · i\W obejmie tr?~ Monacu 
siach i czołach. po ks. Lud.wi~u. gd ~:b:y ks1ązę ~en u-

. . . . marł bezdzietny? A Juz w przew1dywa 
Tmus od II wieku był przec1ez opo- niu tego postawił do tronu Monaco kan 

ką chrześcijaństwa. dydaturę swą ~Jiemiec, książę Wilhelm 
Kardynał Layrnaud, studjując kata- von Urach, ałonck bocznej linji wir

kumby w .Sfaksie, przys,edł do prze- t~m~erskiego i ~1.:!u ~rólewsk1ego. Fran
k nn . ; h ~ .. , 1 . I ~ 'óf f- CJa Jednak, pJd ktorcJ protektoratem 
, o, „n~a, ze c r:esci1ans n cosci a ,1 Y znaJduje się, juk wiadomo, księstwo Mo 
Kansk1 był zatozony przez apostołow na~·.1, :1ic c.:hdata nawet .)łyszcć 11 k:in. 
Chrystusa lub przynajmniej przez bez- dydatmzc niPmca 
pośrednich · ich uczniów i naśladowców. Syf uacja więc była kłopotliwa, ale 

Z .· . . ~ . znalazł sposób wybrnięcia z niej właś
ato:o~a w Sfaksic gmm~ chrzesci- nie ustępując\' dziś ze stanowiska, hr. 

1 łt11ska, sc1gana przez rzymskie wladze, I Valny d'Avrico1.:tt. 
kryła się też w podziemnych grotach i Oto ks. Ludwik, służąc w wojsku 
galerjach, zmieniając je stopniowo na francuskim, zav1iązal w mieście algier
'.rntakumby gdzie grzebano wyznaw- sl(~em, Konstai:tynie, stosunek miłosny 

' . , . z Jedną francuską bardzo skromnego po 
ców Ch~ystusa, a srod ~1cl~ nawet tych chodzenia i miał z nią córeczkę, której 
meczenni.ków, którzy ~meli na arenach na chrzcie św~ da.no imiona: Charlotte 

Tajemniczy napad w willi. 
Nar>astnicy nic nie ukradli. 

W Monte Carlo wydarzył się one- się w kuchni. były otwarte. Pośpiesz(} 
gdaj tajemniczy wypadek napadu na wił no służącej z pomocą i przewieziono ją 
lę zamieszkałą przez dwie angielki pa- do szpitala, ponieważ stan jej jest groźny 
nie liutchiason z córką i dwudiiestolet- Po ochłonięciu z przestrachu angicl· 
nią służącą Olgą Rey. ki przejrzały mieszkanie i stwierdzit:v 

Panie Iiutchinson wybrały się popo- ie nie zabrano z niego ani jednego 1 

łudniu na przechadzkę, zostawiając wil bardzo kosztownych przedmiotów, któ, 
lę pod opieką stuża,cej. Po powrocie remi zapełniona jest willa. Nie ruszono 
zaU\vażyly obie angielki, że drzwi willi n'.,wnież pieniędzy. 
są naoścież otwarte, a WL wnątrz panu- Wobec tego s:::>ra\va ta budzi o~om1 
je nieład. Przerażone udatv się do kuch ne zaciekawienie, tern bardziej, że słu· 
ni, skąd d0bywały się jęki. żącej, z powodu jej groźneg-o stanu zdr~ 

Znalazfy tam służącą nrzyWiązaną wia nie zdołano dotychczas przesłu· 
do krzesła sznurami, z zakneblowanemi cbać. Niewiado, czy iPst to akt zemst:, 
ustami. Oba kurki gazow~ z~ na. slu.iącci, czy też nieudałe włamauiet 



------------------~ ~ f R .t S ~ r4 IE DZ I f LNY 

- Czy dzieci pani grafą na cztefiy ręce? .•. 
- Nie... Moje dzieci nie są przecież małpami... 

I , .„ '* A,.., ;11 "* AAY*P• 

' • panowie Wstyd, 

' 

Robinzonada 18-letniego ,romantyka. 
Zako~hał się do szaleństwa w starszej niewieście, 

a ouuszczony - us!łował pozbawić się życia. 
Lódź, 10 k\Vietnia. 

18-letni Snasiak Rękaw~'a!k przed kil
ku tygodniami opuśdl dom rodzicielski, 
pragnąc zaznać rozkoszy samodzielnego 
życia. 

Wyjechał do Ozorkowa, g1d'yż w m:as 
teczku tern mi:a·ł jakiegQŚ kolegę. 

Chł()IJ)i.ec zabrat z domu ki1lkadziesiiąt 
ztotych, to też w pi·erwszym okresiiie swe 
go .,satnodziieJ.neg-o życia", n'.le od·czu
wa·l braku Jh~:ttiędzy. tembard~i;ej, iż za.., 
opi·e-kowali S1ię nim rod·z:ice je~o przyja
ciela, którym µowied?Jiał, ii stara się w 
Ozorkowie o posadę. 

Rę'kow:ia:k włócząc się calent1i dnrami 
po u:liicach mdasttx:zka. ze~knął s1ę gdzieś 

t?&wtiii&m@,P:J&IPliMUNWG@* il EZ PM' 

sekwestratorzy! 

z 30-letnia. Marianna. Olczakowską, o
sób.ką, cieszącą się w Ozorkowie ndie
zbvt pochlebna opl111ją. Olczakowska za
ptos:1a chłopca do swego rn!eszkandia.. 

Rek01w1uak z pJ.erwsze~"O wetrzełl'ia za
kochał S!iię w mal'Omiia.Stec~lmwej clia
mulce. 

- Niie rozstaniemy sle jut n~igdy -
oświ·adczy~ j;ej - kocham C:ę nad iyoie. 

Ok:zaikowska przyjeła go z ovwaTtem1. 
ramionamit zaipewniaa go, ~i odtwzaje
mn·i mu siiię uc·zuoiem. 

Si.efamlra trwała niet:Ruiro. 
Pewnego d111ia mtU<d'Zienrec tw~ 

się wvlJra.nce serca. iiż J)'OSliada })iięćdiiie
S'iąt z.totych. 

Olczakowsika PQ!Pros'Na go o potycze
me tych piooi:ędzy. 

Gdy otrzymała ~ natrofi„ 
miast zm!eni1a swój stbst.łndt do mł~ 
dz:iutkiiegio arrnia•nta. 

.Nie wypada siedzieć w obcem mi~szkaniu w kapeluszu! 
Władza zwlsrzchnie powinny -nauczyć swych podwładnych 111menfarnych 

zasad grzeczno&cL 

Przy niR!stwmej wilzyde - wskazała 
mu drzwti • 

Rekowink ::r;rozpacttmy UM~ do 
l<YSnym trStito-.wł tairgnąć sfę tta wtune· 
życie, lecz na sz.częścte zd'Ołano mu prze.o 
sz'lrodzić w jego ro7.1paczliw'}'Cb 1.alD'ia
rach. 

Odczalro NSka zajęta sfie JdicJ&. 
um:rm 

Lódź, 10 kw1ełlt1a.. ore -. mieszkan:ie I w któręm praicujg., I lecz przede\VSZJrsfildem .ufojmujemy ka-
Do r-ed~ naszej zgłosirt się WC7.0- uważają za swa ~ancelarfę, pelusz. • • . „ • 

raJ jeden z naszyoh ozy'f.e'lnilków. Na.zy- gdzte mogą postę'.POW~Ć wed~ug swego Tak jes~ na catym świecie, proszę pa- Ta•amnł"ł słubnn1 
wa • Ignacy Mfilsztajn. M11eszka pny uPodobania. nów sekwestratorów i chyba !" U li 
'al Składowej 13. Tyle .Panowi·e sekwestratorzy. u papuasów i hotentotów jets Pnacze). zasłony 

Pan l~J Mfils'zta.Jn ~I \.Vlaściwięe m<>żna było tę wia:l\..>- Po drugie nawet mtmdw htb stan<>- • 
lllill nastwuJącą histurfikę. która. .wteJ rnoś~ J>(ldać wisko urzędmika p • 
p~y &stowme bez komentarzy. nie dale nikomu prawa do arogancJL ana młodego ożeniono 

a Je10 calkowfttt odpCntle.tzłałn<*. 'Pakty mów1ą Jtd same za słebre. Skłonni }es'łeśrny sądzfć podstępnie ze Starszą 
Wczoraj do mteszkama pana Mftsztal- Ałe pp. sekwestratorom J:ta1eżafol,y . wręcz przeciwnie.. Siostrą narzeczonej. 

na prz.ybyłi zwrócić uwagę na pewne s~óły, o 'A PO trzecie wątpldwą jest )esz.cze Warszawa. 10 kwietnia 
dwal 9Ckwestratorzy, któ~h. zdaje si~, nie Wiedzą. rzeczą. czy miiesZikanie, w k.U~rem maJ- Od kilku dni błąka się po Warszawie 

tf6r.ą za:bral stę do czyldeuła Sw'ycli o- Po pierwsze· Mirt nre Jet.s ołnwif lZa- •d'u!e stę urzędndi'k, smutny człowiek. p. Szłoma Bibel, ze 
bowlk\zków. ny do wywieszania w m1'es7Jkantu pry- odraza przeistacza sfę w kancef~ ?kiernJewlc. .Nominalnie ~st !ona~. a 

Aae zapomufe'ft 
0 

tern, te watnem wlze.runkó~ natwYższych ~o- Cót ro za rnagfezne S'Ztu:ki?_ Jednak żony me ma, nie m.1al i wątpliwe 
· stojtii'ków państ~a m·mo to, Przyp.uS'?JCfLamy te od.P<)wf.edn!f<e Wiła-'- .cz~ po okropnych przejściach zdecy-

nle są na uflcy. • · ' . duJe się na nowy romans. 
lecz w obcem ~a gdz1e elemen- htak wlzerunkó~ nie upowl1nia Jec-.zcze dze ntp!ętnują na1eZyel'e Oto co spotkał? p. Szlomę. Przed 
ta.me poc:mcle taktu ~azuJe ludziom nikogo dO nte~.tkłtL _ nietakt panów sekwestratorów dwo~a mie~iącam1 zaręczył się z J!an„ 
bez w:zdędu Ich stanoW'iska Ody- 'Wdlod:mny do obcego mieszka- 1 poucz2' ildJ doktadnle jak powinni sfę ną Marlą Bhkńlanówna. córką zamozne-

na nf -.. _.. da ..t.. ...,_y --"---A b h ___ __,_-........ go kupca z Radomia. Jako chasyd. nie 
zd)ąć ka:>ełusze. a. ''m;; upą my ~"" naw""' ""~ Ll:l~'"-' 'W 0 cyc 11~:0.l\8i1ri-..u. mógł jef widywać I tylko raz jeden zd~ 

PanoW'"t1e sekwes:rattorzy z~nł,,,.1. czy wiszą obrazki na §cl~re, -Str.- żYł z nią zamienić parę czutych słów. 
~ 1 w. Slub odbył się w Radomiu. 

o tern. Dziwnym zbiegiem okoliczności. pa-
Usiedlł przy słd.e nu Szlomie, który cierpi na wade wzro-

w kapeluszach. U"1·eczka pło„hago· don ·Juana. ku, przed samą uroczystością stłukły 
~ co! pisa~ - U U la s~ binokle. Podobno stało się to za 

sprawą teścia. 

w kapefmnch. W · ł · · ·t 40 ·1 t • k h k Gdy narzeczona stanęła pod hałda. 
Zwraadł stę.oo domownilków z pyt.tra- Złą posag I OpUSCI - e ntą OC an ę chłmem, oblubieniec nie mógł feJ się 

Danii- Policja poszukuie nisletniugo kryminalisty. ~~:r:z:ir~1~0~:~ z!~~:n~r~es~e~~-
.., k~clló , Dopiero PO ceremonji, znalazłszy się 

Trudno- To • Mair7.L. Oz:aem Lódf. 10 kwietnia. wodzeniem i dostatkiem, w którym się sam na sam z tonĄ. pan Szloma wydal 
cz:Wwi~k zapomina._ Niejaki Bolesław Tomicki, syn eko- znaj~ował, zaczął pić ł hulać. A i gospo- okrzyk zgrozy. To nie byla Mlrla, przed 1 

W'lęC p. MimsztaJn m6o1 pa;oom se- nowa z pod Ctęstochowy, okradł rodzi- dym wkrótce mu obrzydla... miot jego kawalerskich marzeń, lecz • 
kwestratorom ee-zn . • ców i przez dłużs~ czas wlóczyl ~ię po Gdy mu zabrakło pieniędzy, zabierał starsza o pięć lat Kajla ! 

grz ą uwage. wsiach i folwarkach, kradnąc co się da- jej z kuferka. Po pewnym czasie wdowa Rozczarowany małżonek skoczył ku 
._ Mote panoWie zechcą łaskawie lo. Przez dłuższy czas prowadził taki zaproponowała mu małżeństwo. drzwiom, zaczął walić pięściami. kopać, 

zdją,ć kapelusze.-:- nędzny tryb życia. aż ~Teszcie sprz~- Tomicki zgodził się i.omie na pro- szarpać za klamkę. 
Paoowde sekwestiraitnrzy spo}rz.ełł DR krzyło mu ste ono. więc postanowił jekt, dał na zapowiedzi itd. Protesty pozostały bez echa. 

właścfoiela nllesz:kanila :llc:łziwronym 'WU'O wziąć się do uczciwej pracy. Białkowa, zadowolona, zapisała ko- Przetrzymano go całą noc w umknie 
1..1-.. • d . '""'- ~-' ł f Po pewnym czasie otrzymał zajęcie chankowi wszystko przed ślubem. Wów ciu wraz z podstępnie narzucona. towa
~.._,„,,, a Je en .z mvu vupar wzrnsza ąco pod Pabjanicami. Gospodynią jego była czas sprytny Tomicki wziął 3.000 zł. a rzyszką życia. 
SZIC'ZeT'Z'e: 40-letnia wdowa Białkowa, którą To- conto gospodarstwa l zbiegł w niewiado Wytrwał do rana, poczem korzysta-· 

- Nie oltcę- · ' młćki ujął swojem zachowaniem i staran T11Ym kierunku. · jąc z pierwszej spo;sobnośct, uciekł. 
AJe dę za:ra.i: połapa& DOkiq w pr•GY· I Białkowa z rozpaczy targnęła się u. Obecnie p. Szloma pnyjechał dl 
Zrozumieł1, te ~· tt.d. te lo Wdówka zaciera prowad~ • Tomic tycie. Przewieziono ją w stanie bęzna- Warszawy, by ASlęsm.e opłd osób 

... 
-A.. , "' khn roma~ o którym zaci.ęła mówłt d.dcJluw d.o szpitala w Łodzi. kompeteatllycb. Jl* ~ 1 • 1 • F-

W'T.--i- cała w1eś. Chłopak, rozzuchwałvny ~ kieł svtuacl 
Zac.riełł tlę 'tflęc •muaczyt. .!!!!!!E!!!.!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!r 
I właśnłe Ich tłmnac::JiCiila s- najeba

t*terystycmie~ 

Panowie ~-- podaft ... 
tdWuJące Krynlinalnv ro1nans z bruku łódzkiego. P. Lewe Stefan. szofer prost „ • 

powodJ zaznaczeme, że w wypadku ~ 
C:t7iękń kM rzek<.m1o n1e o~- Lódź, 10 kwietnia. Pewnego dnia zwierzyła się mu, iż się jego samochodiu z tramw~ o 

1 
.ł- Ul rymjm • ka....,,., są. ·~-' Janina Kulewiakówna, bezdomna i w ciągu kilku godzin zarobiła osiem zło- czem donosił. wtorkowyb „i:~~~~1Je. ząJl1 "" • e owan1a 1:".i.usza • pr7,v\.le- bezronotna, miała jedynego przyjaciela, tych. chał z przepJsową szv ~ością t w~ 111' 

wszystki·em w młesizkanru rnemą, Leonarda f arblarza. farbiarz również Farbiarz postanowił skraść dzlewczy wymagań roz.porzą<l1:-'e1ma o ruchu koiło-
wb:enmku wytszego dostojnika nigdzie nie pracowal i nie miał nigdy I nie pieniądze. w~. w?'bec c~eg<> mie ponosi żadnej od.w 

aństwowe pieniędzy. Gdy przechadzali się o zmierzchu u- pow1edz..lalnośc1 za wypadeŁ 
P . ~ Kulewiakćiwna, nie mogąc znaleźć licą Aleksandrowską, wyciągnął jej z 'W"fWA i WH '$*-

(sfic!), po drugie pa-nowie sekwcstratu- żadneg-o zajęcia. oddała się żebraninie. kieszeni woreczek, w którym przecho- kiejś knajpie, gdzie raczył się wódeczk~ 
„zy są obecni~ Włóczyła się po przedmieściach _Ło- wywala drobniaki. za skradzioną gotówkę. 

na służbie dzi, natrętnie domagając sie datków od Kulewiakówna nie spostrzegła jego Był już kon1pletnie pijany I przyznał 
. , _, . . przechodni(,\._ manipulacji. Dopiero po rozstaniu się z się natychmiast do wszystkie~. ale nie 

dla śc1~f·nscl i). M. did ..!'aJe, ze pp. sek w~~- Zawód tt1 1 •Jka;;:at się do~ć intratny. przyjacielem skonstatowała brak pienię- miał już ani grosza. 
stratorzy Dzicwc7.y11a nie przvmicra!a już gfo-ldzy, · Zrozpaczona dziewczyna o kra.cl.zie-

nie nosili tadnych mundurów dem i wspierata n~l\vet często swego Nie mając wątpliwości, iż Farbiarz ży zameldowała w policji. 
--.A~~ .. ~_._ --~~-

1
, ' przyjacielµ. którv w dalszym ciągu był przywłaszczył sobie osiem złotych, po- f'arblan matul lło ,.._. 11a4-

- -YJl11e IJ!U~ w-~e .a. a W trze. he7. oracv. stanowiła go ods~ Zulada ~ów ja-któł'y akazal p • 6 b ..... 1i1111łll, 

Dn - złodziei; ona - żebraczka. WJ1ałnl1nl1. 



..... WMzłsz, mCS, IJDb, gdy doro
lmem, będziesz wyglądał tak samo, jak ,..„ . I 

- Tatusiu, czy ja nie mógłbym być ; 
•WSZe Wd mały?„. .„ 
Fa/;eton. 

EXPRESS NIEDZIJ:LN\' 

W SZPONACH HANDLARZY ŻYWYM TOWAREM. 
---:·o:-.-.-

Jaskinia rozpusty i ~brodni. 
W jaki sposób 

' 

zmuszano porwaną "dziewczynę 
do uległości? 

--:o:--

Dalsze przygody . dzielnego 
dzienllika·rza • 

1>2:1.emtikan: amerykdsld J. C. Du- prze'klredl kontakt dektrycmy w balu, ~. mlrol1U111łk0wa:na pollcl, WJ:lll 
rick spotkał na Wicy New Yorku auto- zapaftając jednreześnde lcieszonlrową ta- cza by ~ć wfaśdddl teco • 
mobil, w którym handlarze tywym to- t _a st - t~• ...... ełeika a.......a 
wa.rem uwozili $WI\ ofiarę. Puścił się u awu.e. rami ego ua:Mauu. na yc.zny 1VPiL 

nimi · w pogo4 i przybył na przedmieście, - No, cllodź pan, mrulmął ~~ Naj~J nie obowlaoo Ile IO 
natrafiwszy po śladach, na ich spel~ę. rulechętln'ie. Drzwti ot"\V'Ol"ZY~Y SJ.ę sz~ wcale i lf3l10 z nim w otwarte karty! 
którą był opuazczony doni wariatów. ko, zatirmśndęte po ctiwuli ręką ofbrzyma. 

Pragnll<l wydrze~ niecnym handlarzom _ Nleoh P&l kiieruje się za mną - W~ cl~ je.wJCZe ilr'W8SZ w upo. 
tajemni-cę za.µwQD{ł do drzwi wejśeio- • , • ne, Mary, -rlbobodzll Z%& łdiany ró• 
wych, zd!lcydo~y n.a wszystko! wzdiuz ~- Stąpab po mt~~ ch<r ny, spolrojny głos starrszej ~ ...,.. 

Studia nad byg·11ną. dnful. Korytarz ttw*l być idbść długi. łronywa.Jąoej swą~ 
C h bo droga trwalła klib mhmt. Nairest.eie · • 

- Mętiu&iu - powiedziała p~ - .. za go pan c CB metys mtreymal się przed ' małem! - Co wy~ nm~ róbktet Obłcey ... 
pirzeozytałam właśnie lekaMką ksiąikę. U d)ilbll drzwdczkami. 1 otwąrzyl je wprowadza- la mt pant posad!:. a teT8 znęcacie do 
z której dowiedziałam się, te małe dzie- • 3·~,.. ..i....:....-.-.:n-- down-. trza ciemń~ na~. Do mczeco umie.~ 
ci nie powinny nigdy leżeć na prawym "'""' ur/'Aoc1111~'L.IQ. .,, .... ~ 
boku. Beż musiał wycierpieć nasz Muś, Ozrowiek, . który na dl'Lwonelk DeririiC; pokoju. i choćbyśc:ie nde nd z:abtć. 
Ietąc tak długo w niewfaściwei poz~ji! ka, otworzyit dnwi nre mógł być m.Liiczo- - Sw.fa1:ło tn zepsute. Muslisz 'J>8l1 - Nlct do de chce zelJić. Jd& ~ 

- GłltlipS'lwo - odpowiedział pan - ny do łudz;i JOIWliaJlnyicb łub sympatyc1..- m'.eć cl~itWość i pocutkać trochę, bo dziesz rozsądna~ Ddała. tycie Jo.-
M~ nasz, to samo mrowie. .Af e kładź nycb. , telefon narazite zajęty. Za.IWOtarn 'J)al1a t dwaiłne. · · 
dz1e•oko. tył!ko ~ le~ boku. Qtv..i1osnna pierś, wymykająca się z zaprowadzę na górę, gdy ~d,zle wolny. Mlodta:'lrob~ ~ się. Za: kła>-

• W kilka dru p6źnie·1 rzekł ipan do pa- pdd · rozc;heitstaooj koszttl:i i musikularne p 0 chwfli dzOOmlliika.Tz zostat sam -w ną roZltegł się sp~ płacz, s:ne-
m: _ Wiesz, czytałem dziś w azecle cU~e ~m;nro~Y aitlet-e o sile ntiie- pokoju. Przemierza.jąc go krokami ~ w dług~ttrwałe, b)ster~ 
o~zerny, fa.chowy artykuł leka~i, do- byle]a!kitej, Ol!l!Wk-0wa, szeroka twarz me- w,;ditiuż i "WS2'Jet"Z wywndosllrował, t.e łkante. · _ 
wodzący, że nie wolno kłaść małych tysa, o małłyoh, biegających · pczkach, m.usW być me'Wliietk.ii. Przy slabem śwłe- Ołos b . Detali lat ~ stysmt. 
dz!eci 'f!a: lewym bok~ bo po.zyoja t~ka mówiła, że jej właśoic~e;l należy do rzę- tile la!tarki kieszonkowej nie mógł roi- Po clt'Wfli ~ sob'ie, et to sa1t*i 
uciska un. ~'eJIC~. I to ,1est caiHuem log1cz- du tych dlientelmenów, Jlii;e cofających POOlnać ~.ętów anii u:robre sobie poje- br~· głow uderzyło ro. gdy utrzal 
ne. Od dz11S Mus będz.te lcia.ł tyJlko na Pfa 1• • · ...,.... r · · ----'-· dlu 
W'yun bolku. W kilka dni później wpadła się przied nli~zem. cła o "Wtt!ę!.T2Jll. R~k-Ottta namaca! dmo, w dkn:Je llT!ilqiąoego ~lUJU\,.łtd uw~ 
IP~ z jakąś hromJll'ka, w ręku, do ga- - .~zego sd~ pan tł!u:zesz ~ nocy i które bytło zalbilre deskami. r1~ · 
bm.etu pana: • . • . dzwoomsz do oudzych mies7Jkan? ! Wo- SympafyC'1Jn'Y przewiocllnd!k z<lawat s!ę Tęraz, , gdy persmzje 1* pomogły, s 
, - Co/1

1 
Ka1ł 1dP:zekonMa1 s.ię, Jacy z

1 
nas góle ~go pain chcesz u ctjabta? zapomn'.łeć o istntendu Dem'cka, 'który kotei droga kdblteta zaczęta tradć ró-

1gnio.ranc1 a ziemy :tJ1S1a to na ewą D . ~;,.,. . ~·' . ol · dż . . · „ . ~,.Jl...: a1 n,, • i _.._...,..t.odiz:ill n·'"' 
to na praiwą stronę, a tu wyczytałam enn"-11\. zxowm1'Vl, ze :wkowy en ćmnąc papterosa po paipiieros@e, vr..;.~l\llfw · wnowagę. ułOS Je. IM'~· w """ 
wł~-n:Z:~ . t~ d~eclco powill!llo Stpał tyłiko Wlmen, podlejrzewa go o chęć wydaroi:a C'iiel'lpilhV1tie czem Się to wszyiS'tlko slroń- osł!re krzykoliwe, ll!Peprzyjemne. 
naiwznak. Te1az już wiem, dla~zego Muś mu tajC4114Jk bo ani na clrwtlllę ruie wąt- czy, roieicydicYWany na ws·zysiko. - Widzę, te-pio dobroci. z rooą • 
~i. tak nies!J>'?kojnie. • • • • piJ, że ma Sll'ę tu oo czy.nii'enfra z baindą moima, ty g.f,WJ>:ta krowo! Trreba znowu 

. Odtąd Mus le~ał .na~~· ~ paru zdecyd!owairiyclt na wszysflm ztoczyń- Rozmo11•~ Zil s'claną. będzie zawdać Joe'go. A ty w.Desz, Ż'e 
me ~zytała w JakUlUl m1estęcm1ku le- c' WU J b bata nd chodu 
karskim., te jedynie hygijenicmym spo- ow. . . .~t • A- oe ez · ,e .. 
czynklem cla dzieci jest leż-enie na brm . N:te chciał jednak tak szy'b'lro kalP'iltu- . Za śdiiana, toczy.a -si.ę .rozmowai. ktu- Krzyki starwab si.ę cora'Z ~jsre. 
chu. Ta nawa poza nie przypadła dziec- lować d PQStanoWlił bodaj za cenę żyoiia reJ ~ennffikarz pr-zyS:uclnw~ł ~ od kl- Je'kli i weywan:ta o pomoc z u ściany 
ku ~o smaku. Muś wr~zczał i ko!Pał no dostać Slię do wnę.na tajemniczego ku mu1nut z rosnącem przerazemem. śwradczyly, te ów Joe przyszedlt ~ naj-' 

g~ Podła! __.. złr:ę _...i br domu. Treść rozmowy nde nastręczała żaq.. 'W'idocz.n:iiej przystą,piil już do swel czyn. 
uekl _ wołał~a~u:s puu. . m- - ZaNąkafem silę na tern :przedimiieś- nych wątipNwośói co do tego, że ma- ności. p0 pewnym cz.a.sile jęklf karowanei 

- Za me na medel _ wołał pa.n.- c1lu. Wie pan, że do nrilasta bard.ro dale- faZ!l silę on w speluoce łotrów, hand[ują- kobiiety · um.:nkły. 
Czytałem, te dzieci .,,,ta.i~ na poduaz kio. Niech pan będz~ tak uprzejmy ii po- cyoh żywym tow;urem. · -
kach. dosta~ ~en.ia kręgosiu,pa. ~ md sllrorzysmć 7.le SW'egQ tclefoniu, M~ w3c:loc"M6e .powziią,ć jaDcieś o- zo-bil"ZYSZ \VSZJStkO 

- Wielki Bat..e. Moje jedyne dziecko bym móglf zad!ZW~ do gaTażiu Po sa- kreślone plany w kierunku mriles'zkodi- U t 

- ~k~ -'ecl.ała . t moohód. Jest talkii dieszcz, ie maczej nie wi•e.nń1a Derririck~. w przeorwnym wy- . łJ pS(B! 
r.1.1 m k!-~pd.-J-...L. w, p~e. r~e. dostanę s~ę dio mi!asta. Przepraszam pa111a pad'ku n1e pomilies•zczooo by go w wl<oill; ' .t- • '--' ... 
n.re po ~ :1n<11CU ZnóW ~zies prze . . , · · · RóWtnOCzie·~e uazwtl Oi;w"".r-Y•Y --. 

czytał pan., tie gdy gł.owa letąeego dziec bardw za s~bJek-cJe. z kn)rego mógt ~lyszeć pod1ohJlą rozmq-· . d · ~6„ . ,1 gi prormenie ś'\\imitł;i 
ka .ma'iduje się. w ~oryzonitalnelll: poł?- rnbJ:'zym imrnknąt ooś pod noi&em i wę. Jecfam dz'.le"S&l,ta czę69 treścii: ' tej ~- l ml . y ' ~. za ~ yj sufitu. Do poko-
rżienm. na rówm z ciałem. muza1ą się . z 'ampy, ZWllS'Za)ąoe u 
dziecku cilne uderzenia krwi do głowy. ju, który prrem'i!erzaA net"'W'OWemd kro-

- A więc jak ułiożyć Musia prawdzi kaąid d:z.:enn~ka:rz, wszed'l olbrzym, . od:.. 
wie hNjienfoz:nie?ł _ bia!!ała zrozpaczo zems-;ci·ł si· p. po 20 latach pychając metysa. który mu otw@erał 
na pani. Tego nie wiedział nilkt - na- 't drzwii-. z barogi1em z byczego surowca w 
wet i sam Muś.- Prz. W. dlond. 

1Za wzgardzoną ongiś miłość. · a:v11 ro pewno ów Joe. 0 którym tn<>-

Tulł.PilD "bory na tyfus Powszechnie się sądzi, że czas·· leczy udowodnił obecnym, że o niczem nie za wlono za ścilainą., a w towairzystW1i1e jego 
· U • wszystkie rany, ale przeświadczenie to pomniał. Zdarzyło się bowiem, że A.gn~e szczupity lysd1ejący brunet, w lJ'faitym 
Jeden ze znauych bakterjologów nie ~e.st błędne, jak ,dowodzi tego .wstrząsa- szka, z m~żowskiego nazwisk~ Kalma!k kitlu, który s'.lę przedstawdi1: 

mieckich dr, Stikl, zrobił niezmiernie in- Jący ~ramat, ktory w tych dmach. roze- P!~e~hodz1ła w to-~varzystw1e pr~yJa- - Jestem dr. Browrn ! Jesteś pan w . 
teresujące doświadczenie, które zakra- gral się na Węgrzech. . c10ł~1 .kol~ -toru ~oleJoweg~._ na_ k.tc;irym 
wa poprostu na jakąś powieściową fan- Było to przed 20 Iaty. Ro?otnik zi.e wlasme Viszko~vtcz 'Y O\Ve.J ~I:w1h p~a mojej leczrliicy, kt6rą najwi-docznfuej tak 
tazję. Znalazł on mianowicie kwiaty tu- mny, zatrudniony przy kolei, nazw1- c~wał. ~dy obie kob1~ty. zbhzyły. się gorąco pragnąłeś zwiedzić, rule nile wiem 
lipanów . z tyfusowymi bakcylami. Ro- ski em Aleksand~r Viszk~wicz z &:miny V 1sz~o,v1cz nag!~ ~zuclł ~1ę. ku_ sweJ d;: czy„. 
ślina Q.ie wykazała żadnych zmian cho- E;d. z~koch. al się w. Ag.m.esz. c.e Timk. o_, wneJ narzeczoneJ z wzmes1011}m do ,,.o W . ,_. . . , . ł t N' . 

b d d 1. R d ry oskardem. - iem l\'lm Jesne,sCilie o ry. .ie zeJ-
robowych, natorpiast zaobserwowano . l~ neJ . ~1ewc~yme w1e1s neJ. o z1ce 
zmianę u samych bakcylów tyfusu. U- JeJ przy1ęh go Jako narzeczonego, ale - Teraz. - ~a~ołał :- porachuję się ·dz:$e _wm~ t~ °:1 sucho: .wy jeszcze l11ie 
trzymywały się one w roślinie dobrze zantm nadeszło wesele, stanął mu na z tobą, za c1erpierua n:to1ch 20 lat. ' w1iec11e knn Ja 1estem. 
mnożyły się, a z czasem wystąpiły ~ drodze .i~nY. kon,kurent, zatn?Ż!1Y paro~:- I zanim kto . zdążył temu przeszkodzić - Wiemy! - szcz,eknąl kró tko me~ 
nich uderzające odchylenia od normy. czkak w1ei_sk1, .ktor~ - zwyc1ęzyt Agrne wymierzył tak s'ilny Cios w v;ło:wę owej tys _:_ \Vatp'•ę czy będzJi.esz wd•owol<r 
Pojawily się nowe formv wzrostu kob..: sz a zostala Jego zoną. kobiery, że p'adła ·oqa ~r\vią bro~ząc na · · ·. · ·· ' . . . . 
nji, a same kolonie nabrafy osobliweg-o Aleksander Viszkowicz, zadraśnięty ziemię. A. Viszk:pwk-z mimo to wymie- 11Y z te.go coś \Yy\~ąchał.. ty PS!le ~oib· 
żólto-bronzowego zabarwienia. w swych uczuciach, początkowo szalał, rzał swej ofierze cios za ciosem, na każ cyjny. Nile uda ci się zrobLć z tego uzyt. 

Skoro bakcyle tyfusu przeszczepiono prze~la~~w~l. Agnieszkę s.wą miłości~, dego za~ 1rto usiłował. się .doń . zbliży . .; ku p-rzed swą zwrerzchnością. 
na dawny właściwy teren, odzyskały czyml J~J rozae propozyc.ie, a wreszcie r7uca!. się .~ oskar.d~m .1 n?z~m. Gdy UJ- Fatla ·k'r\,'li .iderzyiła d'Ziienniflrnirzovr2' do 
pierwotną formę, ale nie wszystkie jed- poprzysiągł zemstę. rzał, 1z lr al mark JUZ me ZYJe, roz!Joczął · . . . . 
ńak. Niektóre zachowały tę nową for- Biegly lata i Viszkowicz uspokoił się. dokoła jej kn.vawego truoa dziki taniec. głowy. ~·tie z~aJ~C sobiie ~ t~gio s~ra:w; 
mę. Rezultaty tych eksperymentów o- 'Wszystko się przynajmniej zdawało, że Dopiero ujrżawszy zbliżających się I co c~yirn, rz.ucil się z podinniesronenn p.Jęs· 
twierają nowe perspektywy dla badai1 ul~c~yl się ze. swej nieszczęśliwej mi- żandarmów, Viszkowicz zaczął uciekac darni na metrsa. Trwa1o '\\nszystko oka
b~kterj?logic~i:ych. 1'1.e!oda s~czepi~nia łosc1. Oddał S}ę z całym ~apałem Pr~- wzdiuż toru knTejowego, ale u" i"i,~ t tvl- rngnj?e.n:i1e. Potę1·.ny dos p:1ę§C'i metysa vv 
bakcylow roshnon:i. m<?ze obf1to'Y~c . wl c~, o s~raccm?.J ,narzeczon~J z~a\;rał. się ko tak Jlugo, donók. i nie nadjechał po- głowę, niooiny1ny cno.uick-oiu:t ;1 .d.izi1ernnd1 
cenne rezultaty b101og1czne, umozhw1a- \\cale me myslec, ale - me ozemł się. ciąg, po jevn zbliżeniu się bowiem rzu- ·. · , „ : . odł 
jące dokładniejsze z.badanie ntllcroorz::i- Z biegiem lat postarzel~ się mąż, żo- cil się na <:7vny i został na sztuki por- karz bez przyromnos<:ll runą, na P ogę, 
nizmów. .na i tea „pierwszy". Jednak Viszkowicz wanT• Drzez ~OtnGt~r.. o~ 
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PIERWSZA 
ŁÓOZKA 
HYGIEnlCZtłA Płl\Clł MASZYłłDWA 

pierwszorzędnego płunka M .cet1le bardi;o nłsk~ef. - Codtłenńle łllriety 
wypiek. Cgy1t~ ł obl!łaga wz~wa. Prosimy 11ę Drzekonał na miejscu 

Wołn• ••tfłp ~la zainteresowanych . 

PIEKARrtlA ZAMEtlHOFA 15, TEL. 149 i 57-34 
FHJe apr:a:ed~ Gńngłu. Stary Rynek 3, telefon 36·09 

„ Zab. Namtowicm 22 
• Hanechowtei:, Nawrot 14. telefon 149 „ RosenbOle. Nowo-Cegtehuana 40 
„ R-.holc. .Gda.4111ka 85 
„ W orbwska. P adaka 64 
• eon,, Zielona 30. 

ZJednoczenl Piekarze :l!ydowscy 

i'1lllmlrl :~„, •••••••••••••••••••••••••••••••••••e•••••••••••e,~ lillllll 

:: : WILLIAM SLIJG. . ·: = = :~ Tajemnica d-ra . Willmot.a. : = · == , ~ (SPOWJBDt . KRYMINALNEGO „„ PRZESTĘPCY).· ' ::: - :~ ' . - :-
- ....+••·······~·••t•ettetttMCCle•e•H9tO~ ~ 

SALA FtLHARMONJI 
(NARUTOWICZA 20) 

• + A •• :an 

D"ł•' po raz ostatni 
~ I o godz. 8.16 i 10 wiecz. 

,,SZOPKA 
CY ULI '' 

Trzy · akty a.atyry polityczne) I lokalne) pl6ra= . 
Marjana Hemara, Jana Lechonia, 

Antoniego Słonimskiego 
i Juljana Tuwima. 

Pinieo~i łó~l~ie Wła~Jilawa Polala .. 
aa • MAAMAAA' •"&SS&• aa z &4* *MlifiMWM;tan!Cfft3 

OSOBY: 
Cyrulik 
Marszałek M.atal 
Minister Zmoracz:ewsld 
Ferdynand Rinendowski 
Pułkownik Wiemiawa·Sługosz:o1"ki 
Dr. Rozencanlirblatt 
Prez.n Fiufiucbna 
Gen. Składek-Sławofski 
Halina Konopacka . 
Poseł Bitos . 
Vice-Wado Gaz.ow6ddd 
.Minister Aągust. Mocny 
Bareel Mar"elit'lski 
Miniśter Bartelo 
.Minister Micfscowici: 
.Mauriccio Niepoznafłskł 

Hr, Przctdmckł 
Boy 
Roman Naro-Dmowckl 
K&. Ra.dzłwilhełm 
Dr, StrohmllD 
C'fllarian Prei:ydencłd 
Ks. Ora el laborac:Jf!wsld 
Minister Wypadek 
Hr. AL Mace-Skrzyńdd 
Redaktor Dyrdymała 
Minister Te1egn.fl4sld 
R~publlcaJn-Exprea Lak 
.M.OD9leur Le Prr
Ma:uałelt 
Kasi:tanka 

•• 

._ Bez\\rzg1ęd!nre!... Ona wog61e nie do -małeńkvego kury.tar.cyka., J>rxyłegają· 
wierzy, że to byl Ood!ard! cego do gabmetlli .PdkoJu stołowego. 

- Tern lep]ej!.. Niech s1lę pan z, dą · Ukryty za katan\. sł~ d~ 
nle SJ>T.zecza... Nawet może Jej pan po- r~. prowlł.dooną w g--dib!:t~ m. 
wiedZl'.1eć, ż,e mia~a rację i pan Slilę omylit.. r~'ZU. pomabn głos do1c!nra. w~ :i 
Na przyszły ,w.torek zaproszę ipaina i j1es;z, me rn,ogłern ~ wdlęc opraeć po'lrosie 
ie·ze pew:ną osobę, kt&ra może wi'lęcej iln.:. wy±ężyiłem ~m :wfledtDwa _ ó-
teres1uje s~ę GocJ:ardem nn1i pan - a mam . - Panri Jest ~ . m 
na myśli miss Iiairri'Son ~otóż na przy- Wll ddctór WIJ.mot - sądz.ąc, że :łesre:11 

-
32 

szJy wtta.re•k zaproszę paina i m1Ss H8Jl"- złym c.zlóirwekrem, który m:e rozum.Je 
JV''"l - $ąd1Jilłern właśnSe, te pan tak po- r da si:ę tak taitwo zlapać.„ Tamten wlaś- :'fson do jednej willi w sąsie<lztWle. ~~ody i nie wte, co ro maczy Tad:Ość 

·~ - odiPar~em _. U~ przysze- Ciwrrle stano1wtt główną spirężynę tego v1o Gospodarza m•e będzi1e wówczas w do- zyc11a. Nilkt tak me ceni fyó. jak Ja .••• 
diem tadc 'WIC'Ześn.'le, arheby pr.reszkodizić dZ:ejs'kitego mechain:iizmu„. Gdyby więc 111u, wobc:c c;z;ego będę móg'l wam poka- ~· -:-~Ałeprz~::..::....~a m!Rss Ifa.: 
panu w ~ Jakl.egoś n'fierozważ- Godairda J>Ocilągni.ę.to do odipo1wfodz:ialno- zać 00 011 ukrywa przed W"SZYStkinri. · 11S101n ~ ;a:v~ oorego P 
IDego ladcu_ Wietn w reJ sprawie może śct, tamten musaiafby być równi1eż aTesz- Ody wróc.J, rokatŻemy mu diO"W"Ody jego •nk87Jka zdalal od bl,di. W JalP~ .pus.. 
~. nrlt pan._ towainy .•• To by.toby nilesprawj.eddiwoś- wLny._Da!s.zy piar~ dziiaiłarin:a ~ozostaW\i'<l.m tej .:~.:C:::"--".l..- &ntt % 'Wt-~' 'Wd'1 
~~am słę.„ - rzekł Ba!fer- cią,' gdyby Ooda-rd m'.lał odq}olwi1aidać za pan.u i miss ttairnson. Jezeh każemy go _ ~JJC -=~~mmot-- ~ b'fe.. 
~ przyznam sfę Pamt, re to jest cudze grzechy.„ aresztować, to niechybni1e Godard będ7.i'.e . """Y ~ • ~ ~em 

a mn.'le ~e. a[bowfem ro- ~ Oczywiście, oczywd1ście„ .• - z.go- równueż w tę ~rawę wnrleszany, jeżelli dny~ ~: ~A-t em „111~;;;-· 
zma:wtatem na .ten temait tylko z moją źo- d'Zi się Baifor. zaś znnu!Slirny iro do d'O!broWOllnego wy- •'nt u~ drotsze.... 
--....... Afe cmm . 1 ś - Musimy d•zialać Sipó1nile. Opraco- ja·zdiu z naszej 01k0Hcy, wtedy Godard kanie • e 0 

pan zaip a o .funn, ~ kto watem już plan d!ziataru'.la i mrum na<lzi·e- wofoy b~dizi1e cd wsre.Jlkiteh posz:taik. Czy ~::'1=: 
Clmy m~ &'O ró~dlet poz.nać .. : • ję, że PQ"zy pańsk:i1ej pomocy uda mi się zgadza stę ipam z mdtm planem? WBltmot i ' da! f P&UZll. pioc%«n ar. 
:o_ - ain ~~ raictJę ••• ~ zgo~z;~ s·rę Beru!- zfaa:>ać na gorącym uczy1nlku rreczyw,is- - w_ z:.upeitn·~śct Sam myśfałem nad · _ Zresc ~t"' ą -""róetce: . "łV'V'n'P,.......~ łt.~ .. 
r~, - zUJpe'luJ!e o em zą..pomma11em •.• „ z.y tego WlilnowaJ·icę„. · _ 

0 
d d LI ... wti. ... :1 „. vw """'"""' ,_..,, 

,.. ... """' ,1 '·!< ś • tern w .Jala sposo_ h_ wyraro.wać <> rur. a. z ·-·'Ill!*-"'d ••• M.Ma 8„~„ ... k materialna fVll.. ... 1 ... 1-'"2Jłlia go cziasem ru110 z moJeJ S1UZ- Bailf d 'ł . t.... ab . d ~ ć d t - 'W\ 'Vł :J .„..,.,.,_ I pv-by? er zgo z.11 srę uez w ain:ra. nff1e moizma pr·ziec·1·ez opu~1 IO ego, ze- prawiła sile 
0 

tyle, te mogę sob.tie te.rarz; 
_ Ni'e„. _uspokoiłem go,_ Ten, kto - Jesteśmy do pańsikńc:h usług.„ Ale by go arreszt1Q1Wano. wynająć ładtnU·ejsze mleszka.nre.„ 

go poznał, b-ędz.)e napewno mikzaL. chci:aJ'bym sC1ę dowi~e<l·zieć coś~nie-co:ś o - N·iech pa:n jeszcze pomówi w tej _Czy ten wynalazek pomógl panu?, 
Ba!feir znowu po'lriłwa~ ruiledo.w~erzają- pańskim pilan.ie„. sprawi1e z miss Ha,rr'.ISOO'-rzekłem. w.sta _ zapytała niSs Harrison. 

eo głową. ,__ Przedeiwsizys.t!kfl·em P·roszę pana 0 )ąc z krzesila. - We wtorek wiieczorem _ Jeszcze nre... Lecz pos:z,cześdł<J 
- - Pain jest dfa mnłle za:gadk·CJłwy.„ ści'stą dys:krecję. Niikt nie powin1ien wie- l-,ęde u P·ana naipewno... ml się w ilnnej d7ioozilrk~- Jakiś da.lead 

Jest Jesz.cze taik wc·ześnie i pan jut wszy- dzieć, że pan po·znaJ przestępcę. Jeżeli: Do:p.~1em po uip•fywiie dw6ch dni mra-1 kreWltly mój tmnairł ~ pozostaw& mł w 
stko zdążył za:fatw''.ć.„ do bej sprawy wmiesza s.ię pol:i1cja, n:i>ecb tern możność odwi·edz.en.fa miss Ham· spad'ku pokaźny mają.teczek.„ Wp.raW'• 

- Musia.t.eim srę po~pi1eszyć.„ Zresztą pan jej n:e P<I'z.eszkad·za, tylko mu.si pa,n so•n. dzie nfie jesit to nic nadzwyc.zajntego, aile 
winę w tyim wyp;:i/~nrn poinosi:· nrl1etylko Go uprzedz ić żonę , żeby si'ę ni1e zdradziila GHy · przysz.ed~em by la zajęta. Ktoś wystarcoo do s1>0kojnego ba·ztro1sk:fi1e<g·d 
daird._ On ma spólnillrn o v,fiieJe g:roźr,~•e j- przed r.'!kim._ Cz.y żona oaflska pat.rafii s'edzia.t u ruiiej w g<l!hUnede. Pon'eważ· życiia ... Mnfiej wDęcej - sto tysięcy ~ 
szeigo ,esn jed:naik od Alego sprvtnieiszv milczeć? mia~·em wf.ie~·e wolne·go czasu uda.iłem sliię larów- ,(d. c.. nJ 
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f'oto~rafja p0wyższa przedstawJa nam uroezvsfości. które 4){tbvłv się w Rzvmio 1 ł'?(~..,u óśmeJ rocżnłcy hłtsorycznel'() „tnarszu" na nzy „ 
em -

d • • • tO ' h _ d' d · h Plami, 1z1rwonask6ryah uJ SIQ panie rum1en1c uQ ' ą na anc1ngac ... używ01qc11 lacmy w t~CIU 
--=o:- codz1onntJm. 

Elektryczna suknia o ba)ecznym efekcie t,.. bajecznej 
cenie. - Sztuczne rumieńce. - N owa, biologiczna era 

strategji. - Koty i szerszenie to najstraszniejsza 
bron, Jaką człowiek wymyślił. 

O trzysta mil angiełs~łch na p6łno-. 
cny zachód od dawnej stolicy Kanady, 
Quebecs - napotkał podró1nik angiel• 
ski f. Shors - zapomniane piernię czer 
wono,skómych indjan1 które wyrótrtia 
się niezwvkłą kułtutą. szlachetnością 
obyczajów i -wysokim poziomem moral
nym. 

Chem;a ~ tak bogałto "'1 I Ptądy paicyistry'cme objęły caly I przeciwnika 1>tz:v oomocy Odpowiednio Indjanie ci mieszkają w pieknie zbu-
SW)'Ch l>O&Wk'irwainiach wspi~rana przez ś"Mait cy·w~'l'i:w.vainy, n1i~ też dzJiiwneg'o, wytresowanych psów. lub gromady dowanych domach i posiadaj~ dwie 
'Włeb :faJbrY'kf barwników, dokoooła te przy,gOtow.tJnta do woJny i obmyśla- małp z rękami- I n02ami oi>atrzonemł w szkoły t>rowad:tone pnez swYch włas.
śW'!do odJkryoia, które w śwtteołe femll- nile oowych sposobów \VaJln{li odbvwaJa rekawice. zakodczone ostreml. stalowe- nych nauczycielt. 
ni:sty(..'mY'lll robf f Jes~ dlług.f czas ro- siię w ~ej taienmilcy, a o ~h roz- ml pazurami. Wyznają wszyscy katoticymi i Sł\ 
bit będde meS!łychana sensację. Od.kry- mia.rach śWliadczą na z.eWtlątirz chyba Ale naiciekawszym jest oołk szersze- gorliwymi w spełnianiu t>raktyk relłgij. 
ero ro dotyczy barwrdków tdywa:nych tylko olbr.zynńe budżety wojskowe. Cza- ni. Jak wiadomo. żądło szers.zenfa fest nych. 
do faib.rydmwiama materJaMw na ubra- setn iedn~ik na chwti!l.~e ktoś nil.edyskret- .";.-:-aszliwe„ Trzy uk~ze'llJiia ~bitjają c:Mo- Pr:ted 70 laty przybyli do n.i~h .mi
ma 1robi1eice. ny odistml'e zasłooe ~ ciekawe. a nJiedy- waie:ka, silediem zablitła konflia. Przytem sJonarze z Francjj i wt>towadzil1 w1are 

Jak władomo, prąd~~ na- sk.retne Oko wlktza usz~ ooś z taie- owady te są miepłochJłwe. Otóż w pań- chrzetcUańską. 

~~P~~~==rnó~ ~wnowt~e11ak siafosi·ę w Je- ~~~sl~~~i~~oo ~~·teU:I Jed~n z misjonarzy chcąc 1>rzygoto-
dlluiglilcJ1 a k06'ZtoWtJyob próbach udało , dnem pań~e pow europejski·em, które wady te nie lecą. lecz bardzo sz1rbko wać kilku chłopców do s~rn~:u;cow
s~ wynrueźt: bairWltlil.1k tadd, te materia! 1 korzystając z llliit.llm:i.e·rniile dogo:dJnvch idą po ziemi we skazanym kierunku. na 

1 

nhg~az~~Óał ~i~.~ov na. ucza . a Y wY 
nim nasycona, z natury swej zawsze wanittków kl:nmait:ylcz;nych swegio kra.fu, tdOS zaś nrzeraiłiwego świstu W)•da„ c 0 w a 1 · • 

nieco lł11tZOCł zawierafąea. zmienia swe rozpoczy.na tirzeot olkres n.o·woczes.."l:ej neto przez trenera. owady zrywa.~ słe Pojętni uczniowie zaznajomili się ~o 
barwy, przechodząc DrZeZ wszystkie sztUki W10.łenne.f. z demi 1 z całą zaladłośclą rzucaią się skonale z mową Cycerona i tak słe Ul\ 
kolory teczy, trdv przez te materJę ~w&ZY Jak W'iad1otno, to ~ okres da twarz wreciwnika. kasaJac J)l'Zede- ona _spodobała. iż rotpowszechnlli ją J>O 
pn:epuścłmy prąd elektryczny Pocho- staloWY. w którym golówną rolę grały wszystkiem koto oczu. całeJ osadzie. używaJąc w codzłennem 
dzący ze slabeł baterJł kłeszonkoweł. E- słallO'Wle kulle f sta:lowe pa.noorze okrę- J eżeU zaś żolnrerze trlepTzyjadeła sa życiu. 
fekt Jest nadzwirczałny. ~w wo,Joonyclt 'i wież fortowych. w masce. wtedy włażą za rękawy, za rrancuscy misjonarze -wyjechali i Jut 

Do sal na Jednym z dandfngów w No Drugi dkres. okres obeony, to okres sulmiie, byfo tyiko dorwać Slię czeim1prę- nie wrócili, zostały iednak ich księg-i, 
W'}'1llt Yor1ku. weszla np. dama. która chemiczny. B1'onli:ą główną S'& tu ga.zy dzcj do dala i wpuścić zjadlltiwe żądło. które uważane są przez ludność .... 
krmla'M\ swą toadeht zrobi.ła ogrcmne miotane na J>ruoiwmlrn ze wszyst'kiitch WQjs;ko szerm.en8 Jesrz;cT..e i tern Jest świętość. 
wTalbenDe. Ałe Jak wtadomo, suknia to sm>n. n~ z aeropl:ainów. straiSzn:e, że kryłe sle owady po szcze- · 
trzy OZW'3ll'1le koblety. Ody więc dama Tif"ZeCi ~es, , o .którym mowa, 1k> o- Jna~h w rowach stnelecklch I tdy s1e 
owa u dotknłt'dem ruzfczka od u.kry· kres bfofeglczny. w którym mobili.z.uje tylko Jakiś żołnierz oka.Ze. mordują "o 
teJ baten1 zmle11łła kotor suknł z tGłteJ !Ytę do wa:Fl\lt nile tylko, wzorem Francji, bezllto§nie. Szerszeń jest w1ęc naj&tra
na różowll. żnlkneła niejako z towa- caly nairód, aifie trenuje s~ę w tym celu s!Zll.iiejszem mote sposobem walkii, taka. 
rzystwa, a UC'Lesłtlłcy dancłnn do- także zwi~ czlowiiek zdoJai wymyśleć. Szczęściem, 
strzegłszy łeł uleobecne>ść, ze tdzhvle- Pomijrtjąc takie Si)OSIOlby jalk: groma- że można go użyć tyiłko w krajach gorą-

300 partyj bilardowych 
zakończonych niaroza ... 

graną. 
nłem S1eptałł co sJe z owa dama stało. dy drr~ kotów, którym słe uwia~u- cych ł to me we ws.zystkfeh porach ro-

Tymc:zasem dama różowa swym fę u Ofrotl6w pęcherze napełnione śmłer- ku. Najsq>osobnaejM.}'l!ll do tego jest po- W mreśde Grand Rapids. ~.en\ 
e.tegmiddlm ndlez;tniemre strojem zaczęta clonośuym 2azem ł szczuje sie Je na cz.ątek kwliemia. w Słtiantlle Mlcbiigan trwa od l8!t 8-m.ltU tur-
zwracać „ siebie~. 'lllWl.ZCL „ •• wwww. Mł&WAW&i IWQU.C&Z = ·- n~ej dwu zapwlonych btła~: w. 

Po ~ ~ Ulmf:ła Jednak H. Quioklley'a ~Harry Wtlba. 

~==.::~ Skok z okna i kula w skroń. :..i:.?::r==-~~ 
taj~~~~· _ _.u.<M- Z dk bó• t d • ( kó r~ .„..-fo, •• -a.. _._~ -

nvwy M:llt wy•.-~!\ • .._._.....„Y,".J aga 0We samo 1,S WO WOJga S arusz W. ~Pl~--.,..,..,,. ... ,~~- _....„.,.. 
stię już pevmee po całJTn śwtiecle. gd:y~y PoDOW-ałl łowanYSU 1dubowł ......_ 
ni·e ba)ecma cena barwnika. w s:kłasd Mirus-to St, Cloiud (FT.aineja) miało w przykrości, OW\SIZlellll, pędzili eipc:ikofny I Od tf:CO CZlaS't1 rozegrali ohJ t.-. 
jego łxYwilent próeJi złota I mfttt'lro ttuczo- .niedlzie~ę ubiegiłą bardzo przykrą se:naa- ~ wygodny żywot ł'J'POW}u ~ych ~ 3000 partyj załto6czmpdl RW'S9 
nyoh ~ów wchodl'Li nadto ra~ któ- cję, Q.d d!wt.t lat miesuali tam w pięknęj frMJ.cusikrob rentierbw. remis. · 
rego wnmn. )alk ~ koszł.i.tie 300 wiiH ma~®'kQ'W'ie ·coquelin. ,. Jięcl'.naik w cieddelę, a:w., !!dy Co- Tumle:ł rOJ.;f)OC:zołł ~ Pl .-,„„ "' 
tystl'ęcy zlotvch. c;;nmta! l:?,,t 61, Olla S3. Co~u~.in. był quehn spał iieSl?JCzie, iicma jego otworz~ (t:e, w cłląi;fll IM dol>rowa4di ~ l!t'ę 

Ciieka:wem }em to. ile nowy ten barw„ llłU'n, 1.Ylll k'IJme,,ni w .. Ha~r~e, iecz 11-ag!Je okno sypialn.i i WY1$k~ła na u- d<;> mi'&!r~wa talk,~ ucbQdzi<ć mol{ą o-
wik motrna , do1rnJ•es~ać ł cło s·~dntlld i w pnl,'d dwu la~y p~egllla~ sic: ze_ sw~ni za lkę; gdy pomoc nadbiegła, oikaząło słęł booniiię za najleyn~~ ml~t4w w 
tein siposób oowlec ndtrn skórę n:a twM·zy, ~l'.ld~~· cJ.o~iat t'liC wyicofał :;wycn b~ źe .bledną k,obieta jest n,iepirll'iył~ i Stanach ZJęd.nocrorlYCb. 
przycz.em dlt"UCilkd od lba<tettii w rorm:lle pit:ą~w . ~ ~an~u.. . . bardizo cierpi; cierpiie:ruia te tirwały zre- ~!!*!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!. 
misternyi~h ?Jłotydh tańicu&llków dooro-. Ci_ol>';e m~az-ani byli za lu.fai zamoż- 1 sztą krM\ko

1 
bo w kllika mimtt :zmada z ~ 

wa<lza Sile d:o kl)lezyków. . n~:,h , .dr: WY')azidu z ~awru • ltm:.tsił .i.eh powodu zrłamania naisady ezasetki. Na.j„ formalności; ~edł. by aigdy jlllł nie 
. w ten SJ>Osób damy Obe'Clle na dan-1 '~f„śr;iw;ie stan ro:ro~i,a pani. C;1.qtieh~, widoc2miej zadała sohie śmieirć w przy„ wrócić. 

ctn~acb bedą się znowu umł~ły rumie-! kt?ra me m~ła :?Jn.os.c kl'.111;a;'1 nadmo:- stępie napadu mefancholj:i, n~:ero łudniu echa•· 
nić. Od'Y bowiem przez barwwitk ów za„1 sk1ego; była o~a w ostat~1cn ~ahe<:li I:ar- . . . 1 • • • .~ • • uv,v P?l'~ , 'idi . l"~ 
warty w szmi1t1ce, pueip.uśc1 stę za do· dzo nerwowa i humor m:.ewaia m<i!row- • Mą,z Jre1: ku ~Cl!Zltwtei;.tu słiuż~y ,l ~ą,'St~ ~ę w podmJe15kun l~s1ę tt ZJe 1JllJlł e .' 
tlmiJęcie.m gmlczika p.rad, ba:rwa sizmim- ny; :raz wesctła i rc'neś.rr:ia.na, to znow1t I aów, przy~ął. w,a~o~osł o tei struer01 ~go trup.a; schc>Wał się on ::m w J3C~ 
kii z l>i'aileJ zmileni się w c:zeTwoną, a na- s-m.'ll'bna M; do męl.mchQli1. ł bardzo !llpokoJnie ~n.ie ro2'J)~ł wicą.łe. nik~ i .sti-~łe~ w . prawą. s ł'o4. ~e . 

t N łia. • u „. ik · · 1· · •. ,_. · cl • W .sł _ .. JL--<.t _1 ____ ... ~ sobie zyioie. N11e mógł widoę.n_ie pogó-
we pąis.O<\\--ą. owoczeSllly ~~n fUJTl)i~- 1•~a:1z.cl111. o.~1e. zy: v; \v1e11Kle1. zi~o ·z.~ ys1zeu wuW;,u ce z .UIUIU!u ~ p<<>IZO- f ~ć si z mvśa A · • ~ ·~ 
rlll.ec ma te JllO«Uld dawn;vrn; '\W•~si.ość. z-e. choc~az dz:~o1 me m1e11 we-alei n:JJ~dy rue rem s~rnw~dzema k ,Qllll!lsar..a pohc~i, był~ · ę · · ą. ~ · · 
go lł1'0dia ~ dlow!oll. zwn~o się Nl to, ~by ~ć mQll1J.i ja\kJ-e.S ten #1.łaibwił ~ w ~ ,w~aclr..a 1· 
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RBwołncia piłluuska w Enronie. 

„ l ( 

--ro::--
Od dłuższego czasu toczą się w związkach 

soortowych walki 

o zmianę dotychczasowego ustroJu. 
--. .;SN • -

Otwarcie li kongresu sportowego 
nasląpilo w dniu wczorajszym. 

" W arin wczorajszym nastąpifo w cle. 
1Wau:'5'Zawde atwaroie II Koll'glreSU $POI'- m. ~1a.oh lłrormsy}nych W'y
łowego. Kon,gres msziczydll swa obec- gtoszone będą nasł:ę,.P'Ując.e referaty: 6) 
nośdrą p. prezydent ~j dr. Mdteczystarw Orł'Owicz - „Postu'l.aty 

f -

6-dniowe za wody kolarskie w Ameryce, 

W NowYtD Yorliu o<tb'ywa}ą sJe o6ecnte sze'icl'o<Jnfowe wysci2ł J~ofarslde, w któ
nrch bi'orą udział nailepsi prżedstawidele ośmiu narodowoścl 
....... '! - il " 114 i@Wm 

„. AM$**E••WIM 

DzlsłaJsze mecze pll· 
karskiB 

cm>f. Ignacy M~'L admiiniistracy.ine i fiiinainsowe SIPOrtll", 7) • 

o mistrzos1wo Jigi pań
stwowej. 

Podczas kongresu ma.ją być wyogto- dr. Eugoojusz Ptilasoold i d>r. Wlddtysiław 
srone na.stępujące referaty: 1) prof. dr. Dybowsiki - „Od!Znaka sportowa", 8) 
P:aseold z Pomaiilli:a ~ ,.Niiebezp1.eczień- referat wy'Znaczony przez seikcję wycho
stwo profes,loruaruilZIItlu", 2> ks. Kazimierz wa'f1Jila f'.lzycz1nego T. N. S. W. ~ „Sport 
Llllbomitrskii - „Pirzygotowam'ila Polsk1 w szlwl·e"', 9) referat. wyzna.czooy przez 
do rninnpj:adiy 1928 r., 3) płk. J. ULrych - P. Z. dizi1en1rnfkaTzv spor:t10WYch (p, MaT-
Ustawodawstwo o wychowaniu filzyoz.- ian Raszkiie) - „Prasa i dlt.etatura spQ[to
~m w s.porcJe w związku z organliizacją wa i }ej pos.tui'laty", 10) sport w wojsku 
wfatdlz PQwułain'Y1Ch do opileki niad sJJQI'- (refere111t ntile wvznacrony jeszcze) 11) Ka 
ltlemi ich cilaił d'Onaczych" 4) dir. Wła-1 ~mdera Ma:rszailówna - „Propagainda ~ 
dyslaw Dybowski ze Lwowa - „Sport orgaruilzacja sportu wśród kabi.et". 
t. rorowie" 5) dr. Władysław Osimó1- II kong-res sportowv wywołał w ca-
ki z Poz.inanllla-:" Ogó!tny referat os.Por je Pal.sc·e ogromne zain1teresowairuiie. 

Łodzi a Din w Filadelfji 
doskonałvm sędzią sportowym. 

W dnliiu dz:ilsi-e)szym odtbędą się na„ 
st~ująoe mec?Je o mistrzostwo Ugi p.ari
stwowej: Legja - Polonia w Warrsza-

l 
wie, Ł. K. S. - Warta w Ł.aj]zfi~ Czam\. 
- Pog'()lń. we Lwowt:'e, I.f'.C. - Tu
ryści w Katowi1cach. T. K. S. - War

.szawi1anka. w Toruniu, W!iista - Ruch w 

I
. Krakowtie. Jedynie diW'i1e drużyny : Hns
moinea i JutrzenJ(a odpoiczY\vają. 

I Wyniik'. uvch sensacyjnych zawodów 
poda jutrnejiszy „Express". 

P. Danzlgar prowadzi 
zawody 

Po1onia- legia w War-
szdwuJ. 

Zncll1y z czas6w pr1zediwoj~mnych w dzićiw foo.'Jrnbwych i cię.ż.ko-1.~1 dvC';..
derad1 s~ orlowych Lodzi ·fos \onafy ny':h Fila . .:ifo JaJk się dowh1:d11jemy zawO<l:y (') m1s· 
eiQżk~atleta p Stroiński , jak w1:idomo Ostatnio p. Stroiński prowadził za- w pi ce nożnej widzl sie zawoduików l trzostwo Polski POllonja - Legja prowa
'Vyem1grował c!o Amreyk11. , w~dy „Dentch-Amerykańsk'ch Fus·z- j nieje-dnokrotuie w niezwykle osobliwych d'Zli todznilainii111 p. Da.nzygifo['. Jak już do-

Pan Stroiński prz.ehywa ruż •' d kilku · hall Cluhs'' przeciwko Wolfendes Scho-
1
· pozycjach. Jedna z takich niezwykłych nosfili1śmy p. Drunzygiler popL'ISil,aJ się bar

lat .w ~iladeU1i, gd1zie bierz~ żywv udział r·~ F.C. Z~wody te z.akońc;Zyły si~ wyni- , sytu.acji pr~.ecłst~wi.a powyższe zdi.ede. dzo, prowadząic zawl()dy Wisła - Ju
w zy~1u S•portt ~ym tego tll!lash. kiem remisowym. Prasa filadelfsKa wy- Na llustraC.il w1dz1my 2racza druzyny . . . . . ..., . <> 

P1sm:t ame.,rykań&lie 3ą pet.v oo di- raża si~ z w.~lkim uznaniem o p. Stro- ! uniwersyteckiej w MQntana, Da wita, tI zenika w ~raikowue 1 zai'.i~wny J..,s.t 
Kał dla osot)' p. Stroiń~ki~go, xhrC"i0 ińS1kinł, jprzygotowujące20 sie do odbiicia nad- becni1e do naJ1leps·zych sędz11ow w PO'łsce 
zafkza ją do 1ea1 e~o z najle.pszy.:.1 sę- 1 chodzacej piłkL t 
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Oryginalny film w całości vvyświella tylko 

INO" 
Dziś po raz ostatni! 

Niewidziane dotychczas sceny bitew 
morskich! Pełne żywiołowej ekspresji 
wyścigi kwadryg! Męczeństwo niewol
nikó\v, cierpienia galerników, orgje 
tyranów! Ofiary prowokacji I l>olina 

trędowatych I 

Celem udostępnienia szerokim masom publiczności obejrzenia tego najwybitniej· 
s.zego obrazu )(X wieku · 

Ceny ws'1:yslk1eh mi~lsc lylk o w naszym krnre 'I 1 2 zl. 

Od godz.11~ do 3 ceny wszystkich mieisc 50gr.i111. 
Kaidy kupujący bilet .otrzymuje bezpłatnie próbne mydło ,~ LAVEfhlER•SOAP•• 124. 

' 

CASINO 
Vv' ALKA DWUCH PŁCI 

o przewagę w pożyciu małżeński em 

KOBIETA POD TYRANJĄ 
bezwzględnego męza -- des.poty oto. co 
stanowi kwintesencję kunsztownie skom~ 
plikowanegó filmu z intymnego pożycia 

małżeńskiego 

WYZWOLONE 
KOBIETY. 

'1 ROU MĘżA - TYRANĄ, M~A ....... SAOYSiY 

WŁODZIMit:RZ OAJDAROW. 

LECZNICA 
lekarzy specjalistów 1 giibinet denty · 
- styczny nrzy Oórnvm Rynki.I, -
Piotrkowsuca 294, tel. 22· 89 
przy przystatikti tr;,mw. pabj11nicklt'h) 
priyjmuje chorych w chorobach wszyst
kich speclalnośel N1 g. 10 rano do 6•el 
oo poł. Szezepienie ospy, analizy (mo
cta. kaht, krwi, phvoc1n etc ) operacje 

opattuńkl. 
Porada 3 złote. 

- Wizyly--na mieście. -
Zabiegi I opera.cje cd umoi:ry. K:t!>ltle 
świetlne. Naświetlania lampą kwa•co· 
W:t. Roentgen. Zęby sztuczne. korony 

i tote, pt1lyń1il"IH I mosty. 
W nledzi ele i święta do godz. 2 po poi 

Lakierki J1:r.1~; I Pantofle domowe od zł. 3. l 
polc,·a DotaL ( 

Fabryka Obu.wł& i Sandałek w 1.ód2 
f1 ~ or.01.-Jn 2 (rbg Nowomiefskiej) 

Tanio i 
gotówk~ 

rriolna 
nabyć 

cle brzet 
i na RA TV 

BLE 
; po cenach najniższych i warunkach 

najdogodniejsivch 
- tyllro ..-. 

. D n. AH~A ~· OWICZ4, ul. fiłnwna 56. 
I . 

W ii.rukarni 11ReD11bl'iki" Łódź, Piot.rbw.ska 49 il!> 

Cthy eptzedaty dttelietiłe' 
za tuzin: Nr 1.203 1 d'6l amw 
OLLA ftftłld •Wddnł6fto ftlli
s1af'iżą f)ttbdaj~tlł mat'kc 
ś\V)ato\\ ~. u.:nw1. dnłóne iraj

bezplet~nić}U:l\. 
ól.LA ma udo\\lodniettu l'llf· 
większe rozpewszettlńlenie 
Pełna gwaraueji ** kdd' 

stłllke 
l ._, 1 , c 1 .1111 '11•c1.,1.t.1:r•·111-11·-• •;4 k , ., 1 .1 .1 .. 1 •ł_ 

~ Fabryka Fartuchów i . B1ellzn1 

:J F .SCHILLER 
Łódt, Gdańska ·(Dłu~) 66 tel. 31 05 

l'OLECA nereg nadzWJcciti . dotir'fch I eeaiiych 
łartu;;hótar I ł>iedznir podłog 11ai:!1011ł'. ń'l"delt 

Jednoczehiie zawiadariłiańl. ił w l!iioiii pritd· 
lłębłUtlł\Ył• póaiti4d1 takn 111'1-IJ.ftiua. fabrykaty 
pl•rw11:onędnycb jakości. 
r-:nn~------_.__..,,.. 

Osztttd:lajtle Plenl4tłze ! ! 
Kupujcie Parasole i aa·,~i tylltb 

w JireroW'"t S. Fafd t·llbauł'fta 
19 Narutowi-cż• 19 

li)! 1roteci~ l\uJuc o 2&% tanie) 
ril#. „ S:t~ózie, ...- ...._. 

UWAGA. Przyjmuje się 'Gszttkłe 
· 1eper~t}e l pokrycił. 

PlflEKWllYWY 
h~iptnc%ht• •• •;,. 
ltpsz•ł mil· ki hria

tęwej, 
tuz1-. za.. e. 

11t•qdde ćłtt a•b'llcła 

· Redaktor odPUw. j9;fof Bt1lmn 




